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fV  których Jtę pokaźnie, i i  y  poZorne, 
tzy ii do prawdy podobne dowody w  Ją- 

dach mylić mogą*

\Y /E wfzyftkich politycznych rządach, 
W  ta prawie powfzechna zachowu­

je fi? Reguła, raczey dziefięciom winnym 
przepuścić, iak iednego niewinnego ka* 
fać, y  według tego, ten ieft zwyczay 
Iprafricdliwości, pewne niezawodne y  
doftateczne o exceflie tego wyciągać do* 
Wody, który ma podfenrencyę Sędziego 
podpadać, y  owłzem W niektórych kra- 
iach,żaden by też naygorfzy Winowaycn 
nie utraca życia, póki lig fam okrom 
doftatecznych świade&w do popełnio* 
nego nie przyzna wyftępkti, y  ffufźmę, 
bo Dowod który fię na okolicznościach 
zafadza, ttiozeć Wprawdzie przyiść do 
naywyżfzego ftopnia w podobieńftwie, 
ale nie daley, y  dla tego pofpolkie za  
łnicdoftateczny bywa poczytany na po- 

S s konanie
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konanie ofoby, która na śmierć zaftuży- 
ia , gdyż zdrow y w yciąga rozfądek każ­
dego  w edłng jproporcyi ukarać, nie by­
łaby zaś proporcya, y  ow fzem  niefpra- 
w ied liw ość, daiąc fię niedoftatecznym  
uw odzić dowodem, raczey komu dwa­
dzieścia, niżeli dziefięć w yftępkow  przy- 
fądzić. Ztym wfzyftkim przyrodzona  
poprzedzaiącym  rozumem nieugłaflkana 
paffya, y  chciwa gorliw ość na ukaranie 
niecnoty do tego częftokroć przyprowa­
dza, że fkionnieyfi iefteśmy do pomfty, 
choć z niebefpieczeńftwem nadweręże­
nia fprawiedliwości. Przeświadczaią na- 
fzę w tey mierze fkwapliwą nieoftrożność, 
niżey położone dwa Przykłady, do któ­
rych niżeli przyftąpię, w iedzieć należy, 
co  fię przez dow od doftatcczny, co przez 
niedoftateczny ma rozumieć. Dowod. 
doftatcczny ieft świadećlwo tego, który  
był przytomnym przy czyim wyftępku, 
y  twierdzić przyfięgą m oże, że ten a nie 
infzy ieft W inow aycą- G dy zaś k ogo  
na ulicy vg. z 2 0 . czerw: złotych y 5. T a. 
łarow  złupiono, na mieyfcu zabito, a, dra.
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gi uftyfzawizy huk ftrzelby pr2ybiega, 
zabitego znayduię, kogoś uciekającego, 
na końcu uważa, za nim fię w pogoń p u- 
fzczca,choć człowieka d o g o n i, ktoreo-o 
przeftrafzonego widzi, y przy nim tyleż y  
tak? monetę znayduię, piftolet ieden na­
b ity a drugi wyftrzelony saftaie , wfzy- 
ftkie te dow ody y  okoliczności takie fą 
doftateczne na przeświadczenie tegoż  
ucickaiącego, gdyż m oże bydż niewinny  
choć świade&wo będzie prawdziwe.

Świadkiem tego Jakub duMoulin Fran- 
cufki wygnaniec, ten przenioflfzy fię z  
fam ilią  fwoią do Anglii za fzczupłę y  
pozoftalą fumkę nakupił dobra, czyli to­
war,który za konfifzkowany na kóm o- 
rach był deklarowany, aby go na potym  
z fwoim  pożytkiem  m ógł zprzedać. Ze 
zaś takowy towar zaw fze ieft podey* 
rżany, w ięc też ci którzy nim kupczą za  
takowych bywąią poczytan i, albo kto- 
rzy przez zakazane drogi bogaftw  fo­
bie przyczyniają nie bez ufzczerbku pu­
blicznego (karbu czyli kom or, albo też
potaiem niefprow adzonetow arypod tym  

pretextem kupuią, iakoby fprawiedliwie 
S s 2  p rzez
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przez kom orę ofzukańcom b y ły  za­
brane , y  lubo takowe kupiećtwo nie 
ze  wfzyftkim fzkodziło dobrey du Mcmii- 
m  ftawie, atoliż nie było podług iego  
charakteru, ofob liw ie gdy pom iarkowa- 
n o, że fałfzywe wydaie złoto. Częfto­
kroć albowiem  przyfzedł do tych,z które - 
m i w  handlu miał do czynienia zt? faf- 
fzyw ? monet? pow iadane, że między te- 
m i pieniędzm i była, co od nich za to­
w ar odebrał, y  lubo fię tego każdy nie 
bez paflyi zapierał, przecięż n iebyło ta- 
kiey ok o liczn ośc i, któraby pokazała 
przeciw ność. T akow y poftępek w  krot­
ce go  o fła w ił, tak że nietylko handel 
fw oy ale y kredyt ftracił. Trafiło łię raz, że 
p ew ny  towar 78. funtów waż?cy fprzedał, 
człow iekow i imieniem H a rri^  z którym  
ie fzcze niemiał do czynienia, w zi?w fzy  
od niego zapłatę w  Portugalfkim złocie, 
y  lubo fię niektóre czerwone złote duMou- 
linowi zdały bydż podeyrzane, przyi?i 
ich iednak za aftckuracy? kupca, że ich II t0r̂ tri 
fam fprobow ał y ważył. Po kilku dniach || ^ ie .  
powraca du Moulin powiadai?c że fześć  
czerwonych złotych podleyfzego f? M e­
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ta llu , y  ż e  m iędzy tymi b y iy , które 
wziył od niego. Harris neguie, że kiedy­
kolw iek takowa moneta u niego poftaia. 
du Moulin na przeświadczenie iego al!e- 
guie, że te pieniydze ofobno chowa! w 
zam kniftey fzufladzie, a teraz chcyc ich 
zażyć na w ypłacenie pew nego w exlu, 
znalazł że te fame fy, które mu fię zaraz 
zdały podeyrzane, y  które chciał wyrzu- 
cić,na co fię kupiec rezgniew awłzy zadat 
du M oulinowi fałfz, y  ofzukańftwo, przez 
które obw inienie Du Moulin do więkfzey  
pobudzony pafiyi, bez w fzelkiey boiażni, 
ftufzny fw cię pretenfyy podparł przylię- 
gy, y przy mufti za tym kupca do wymia­
ny fałfzywego. złota. Ze zaś Harris u 
fiebie był tego zdania, iż go Dum oulin  
ofzukał,, y ofzukańftwo krzywoprzyfię- 
ftwem ztwierdził,rzecz tę wfżędzie oftrym  
wyrażeniem opowiadał y  ogfafzał. Tra­
fił też. na różne o {oby, które tym famynt 
żalem zdięci, aflekurowali, że du M oulin  
to rzemiefio iuż przez czas nie mały prak- 
tykuie.

du Moulin w idzyc ufzczerbek honoru  
fw ego, y  umnieyfzenie pow agi fw oiey , 

S $ 3 przez
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przez uw laczai|cy dylkurs Harryfa, prży- 
pozw ał g o  do f§du, lecz Harris bynay- 
m niey nieultrafzony, ponow ił y  przed f |-  
dem  fwoie zdanie, y  toż wielu świadka­
mi, w podobnych okolicznościach od dis 
Moulina fię ofzukanych być twierdz|ce- 
m i umocnił, y  do tego przywiódł, że dis 
Moulina iako fałfzerza m onety wfadzo- 
no. G dy dom ow e iegoprzetrz|śn iono  
fza fy , znaleziono rożne pilniki, dwa  
ftęple cd  pieniędzy , Sztid Wafierj 
aqua regia po Łacinie nazwan§, y  in­
ne podobne inftrumenta. Y  któż­
b y  o wyftępku duMoulina cłaley wątpił? 
N ikt, y owfzem  mocno fię u każdego  
pom nożył, uważaiąc niegodziwy fpofob, 
którego zażywał w  olzukaniu, niewftyd 
W wmawianiu, że fałfzy w e pieniądze od  
poczciwych ludzi wzi.gf,anaoflatek krzy- 
v. oprzyfięflw o, którym nielłufzne pre- 
renlye potwierdzał, y zuchwałość, k tor | 
fam Harrifa pized f§dem ofkarżył. Przy 
tym wfzyftkim w zięty na inkwizy c y |, y  
p o  pilny m roztrzaśnieniu fprawy', częfte 
iego  ulitowanie fałlzywę podrzucić m o­
netę, wielka liczba teyże u niegoż znale

zioney
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zioney,fpofobne do bicia pieniędzy in- 
ftrumenta, które fię w e wfzyftkim z fał- 
ftyw ym  złotem zgadzało, były d ow od y  
w edług których nieboraka na śm ierć 
offdzono.

Trafiło fię kilką dniami przed iego  
ftraceniem, ie  niei iki lV ; ia n t który przed 
tym u Pieczęntarza herbów ftużyf, 
lecz porzuciwfzy to rzemie£ło,niefzczę- 
śliw ym  rrefunkiem z  domu fpadłfzy za­
bił fię, którego żona w  ciąży zoftai§c 
przeftrafzona przypadkiem męża poi 6- 
niła,ta widząc nieochybną śmierć przed  
fobą, kazała fobie dekretowanego na 
śmierć du Mulina żonę zawołać, do któ- 
rey fama z nią zoftaw fzy, taką rzecz u- 
czyniła: Mąż m oy  był ieden ze czte­
rech, którzy od kilkunaftu lat fałfzy- 
wą monetę kuli, którą ia częftokroć mu- 
fiałam wydawać, w ięc o całey tey hifto* 
ryi wiem  barzo dobrze, ieden z tych  
czterech ( których mianowała imiona, )  
udał fię w  ffużbę du Mou!ina,a gdy od  
fw ey Bandy wytrychami był opatrzony, 
znaczną fummę fałfzywey m onety po* 

S £ 4 dzie-j
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dzielimy otw orzyw fzy fzkatufę Pana fw& 
g o , tyle pieniędzy z tych w łożył, ilem u  
dobrych b yło  potrzeba, y  tym  fortelem  
du Moulina, Pana fw ego , nietylko kre­
dytu y  w olności, ale y  życia, ieżii nie- 
poratuiefz, pozbawił. Po rey informacyi 
liły  położnicy uflaly, y  ledw o oznaymi- 
w fzy  mieyfca,gdzie fię pom ienione znay­
duię ofoby, w  boleściach fw ych fkonafa, 
Zona zaś du Moulina profto fię udała do  
Sędziego; y  fw o ię  pilnością do tego  
przyw iodła, że pom ienione ofoby zaraz 
b y ły  zaarefztowane, y  tegoż dnia w  
fckweftr wzięte. Sługa du Moulina za* 
parłfię w fzyftkiegoprzyw yfłuchanim pa- 
dobnoż uczynił y  drugi ze dwóch po- 
lo fia ły ch , iednakowoź niżeli trzeciego 
v ryfluchano,po wrbcif,do ich dom o w  w y- 
fiany fluga Mieyfki, z  niemały kupę inftra- 
m entow do bicia fałfzywey m onety fpo- 
fobnych, y  z takow ę u nich znalezio­
ny m onetę, co mu pomiefżało fzyki, a 
Sędzia akkom oduięc fię tey okazyi da­
row ał go  życiem, icżeliby fwych wfpoł- 
w inow aycow  wydał. Przyznał fię za- 
laZ) że nie przez m ały czas z  tym  umar­

ty m
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lym  y  z  dr ugiemi dwiema m iaizw iazek, 
pokaźawfzy przytym mieyfca, gdzie wię- 
ęey m onety fa łfzyw eyy  inftrumentow  
było , iednak o fpofobie wydawania i<j,do 
którego ftugi du Moulina zażyw ano, nic 
nie w ied zia ł. Patyna odkryciu exeku- 
ęya du Moulina była odwleczona, ofo- 
bliw ie gdy pom ieniony świadek przy- 
f ięg l ztwierdzif, ie  iak ffuga"du Molina, 
tak drudzy do Bandy należący w obc- 
cności iego  monetę kuli, y  co kto w  
tych okolicznościach robił,pokazał, ztym  
wfzyftkim drudzy tego fię m ocno zapie­
rali,a pofpolft w o du Mouiina miało iefzcze 
za podeyrzanego. Przywiódł on wpra­
w dzie na fwe oczyfzczenie naftępuigce 
dow ody: że iuż tych O fob nie zna, od  
których tę w ktipie złożoną  odebrał m o­
netę, że ofobne kopki umyślnie na to b y­
ły  złożone, żeby prędzey m ógł poznać 
od których ludzi były, ażeby łatwiey 
dofzedf, od kogo  fą, ieżeliby fię fałfzy- 
w a między niemi moneta znalazła, lecz 
że ftem pley inne podeyrzane inftrumenta 
u niego znaleziono,była to okoliczność,

kto-



i  5 6 D wa P rz y U a iy
którą nie infzą racyą iak niewiadom o- 
ściąm ogiexkuzować.Zoftaw ato tedy ufę* 
dziego powątpiewanie, czyli nie z u my fiu 
to ofkarżenieftało fię, ażeby tym fpofobem  
w fpułwinow aycy fw ego drudzy m ogli 
ratować, ile gdy żadnego nie było świa* 
de&wa, o o fz tik and wie flugi ieg o , iak 
iedney iuż zmariey b iafeygfow y, ato 
iefzezez drugiey ręki,to ieft,żony duM ou- 
lina, którą każdy w  tey mierze za 
partyzantkę ofądzif. Przy tym wfzy- 
ftkim żaden z obw inionych nie p o w o ­
łał na fądzie du M oulina, za wfpof- 
towarzyfza fw eg o , która rzecz m o­
cno Przyiaziof iego pobudzała do  
obrony iego n iew inności, która fię 
iefzcze zdała pofpolftwu podeyrzaną, 
tym czafem znaleziono w  fzafie fiu gid  u 
Moulina fkryrą fzuftadkę y  w n iey k u p ę  
kluczy z  których ieden b y ł w  W ofku  
w yciśniony, po pomiarkowaniu kluczy 
t  formą w ofkow ą dochodzono, że fię 
trafia z tym kluczem, który do Panfkiey 
otwiera fzafy, gdzie przed tym faifzywą 
m onetę y  fpofobne do iey bicia inftru-
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menta znaleziono. G dy to pomienio- 
nemu fludze zadano y  klucze pokazanp, 
poczuł rzewnie płakać, do wlzyftkiego  
fię p rzyzn aje  o co był obw iniony. 
Spytany zaś iakim fię fpofobcm inftru- 
menta do Pańfiriego doftały pokoiu od­
powiedział, iak fiudzy z urzędu po Pana 
iego przyfzli, bardzo był przeftrafzony, 
w iedząc i e  w fw ey fkrzynce miał inftru- 
nienta, które fię w tey łkrytey fżufla- 
dzie nie m ogły pomieścić, y  obawiano  
fię aby razem z Panem niebył złapany, 
gd yzm u  tym nadwerężone fumnienieco- 
dzien groziło, otworzył kluczem tym  
fałfzywym  Pańfki Gabinet y  weń inftru- 
menta wrzucił zamknąwfzy znowu, ni- 
ie li dofzli przez fchodyfludzy urzędo­
wi : Co fię tycze tego przypadku pe­
w na ieft, ze przyfięga, ktor§ du Moulin 
twierdził, że owa fałłzywa moneta była 
od Harrifa, była nieprawdziwa, niem ogi 
iednak nikt iego krzy woprzyfięftwa ob­
w in ić , gdyż wfzyftko _ uczynił w ch o­
waniu na ofobliw ych mieyfcach pienię­
dzy, co  pilny y oftrozny człowiek czy

n ić
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nić m oże,zaczym  wfzyftkieprzeciwko nią* 
mu przyprowadzone dow ody,y  z znaków  
okoliczności wzięte świade& wa, lubo ną 
fpoyrzeniu znaczne, byłyby iednak iedn§ 
mcfprawiedliwaści§ drugi nięfprawiedli- 
w ość pom nożyły. A  na oftatek niefzczę- 
śliwemu y  mizernemu człowiekow i ży­
cie w ydarły,które m u iefzcze nielzczery  
y  n iepoczciw y fluga zoftaw ił.

D rugi Przykład ieft podobny. U- 
m irł pew ny Pan bogaty, zoftaw iw fzypo  
iob ie  ie d n | córkę, ktorey za opiekuna 
y  Exekutora Teftamentu naznaczył Bra­
ta fw ego, ledym czka ta pozoftała mia- 
ia na ten czas lat 18. a O yciec Tefta- 
m entem  rozp orz |d ził, aby wfzyftka for­
tuna na Brata iego y  dzieci fpadła, 
jeżeliby córka bezmężnie alba bez  
potom nie z świata zefzła. Pokrew ni 
tey Panienki różne rozradzai|ce m ie­
li zdania, aby u Stryia fw ego nie miefz- 
kaia, u w ażai|c  że fię iey humor z  pożyt­
kiem  iego nie ze wfzyftkim zgadzał, czyli 
dla tego aby wfzelkiemu podeyrzeniu  
zabiegli, ktoreby z  śmierci Synow icy

uróść

tez

1
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uróść m ogło, czyli uważaiąc iakie dla 
niey u Stryia niebefpieczeńftwo, czyli 
też dla tego z Teftamentu nieukontento- 
wania, rzecz w  cale zakryta. Opiekun  
mało co na Ich dbaiąc m ow y, w ziął ią 
z  fobą na fwe dobra, kędy też w krótkim  
czafie z ludzkich oczu zginęła. U czy­
niono zaraz pilnę w  tey mierze inkwizy- 
cyą, a że fię pokazało, że dniem przed- 
tym  pofzłĄ z  Stryiem fwoim  na Ipacyer 
do boru, lecz fię z  nim nie wróciła, w zię­
to nieboraka, warefzt. W  kilku dniach 
potym  wzięto go  na wyffuchanie, w  
którym  fię wprawdzie przyznał,ze z nim 
Synowicą iego pofzła, lecz wychodząc 
i  boru do domu, nalazła fobie pretext 
wrócenia fię cokolw iek nazad, ktorey 
powracaiącey nie w idząc,przebiegł cały 
las fzukaiąc, lecz darmo,gdzie fię podzia­
ła, famemu Bogu w iadom o. Ta od­
pow iedź zdała fię wfzyftkim nie grun­
tow na, nie doftatećzna, y  tak oczywifty  
pożytek z śmierci fw ey Synowicy, iako  
też nie utrzymana innych pokrew nych  
żarliwość pom nożył? - a niegr ~
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nie, tak i e  go  iefzcze w wiczięniu zatrzy­
mano. Codziennie now e przeciwko 
niemu dow odzono okoliczności, iedni 
powiadali, i e  pewny Kawaler zfąfiedz* 
twa, który fię o nię ftarał, krótko przed- 
tym niż zginęła,poiechał w podroż,y że fię 
za iego pow rotem  zezw olić na Maiżeń- 
fką przyiażń ośw iadczyła, że zaś Stryi 
nadtym M aiżeńftw em  wprzykrym w yra­
żeniu fwe nie ukontentowanie pokazał, 
na którą nieludzkość, y  zbytnią władzę 
częfto płakała. Przyprowadzono przeci­
w ko niemu świade&wo pewney kobie­
ty, która przyfięgąztwierdziła, że ona te­
goż famego dnia, gdy Panna zginęła, o
O. godzinie zrana przechodząc przez las, 
flyfzała głos białygłow y z wielką źwawo- 
ścią wadzącey fię, na które eho przybli- 
żywfzy fię, niż iefzcze kogo widziała, 
flyfzała daley żałośnie mówiącą: Nieza- 
biiay mnie kochany Stryiu, me zabiiay,na  
co fię ona m ocno przelękła, a że zaraz 
w blifkości uflyfzała huk ftrzelby, z wiel­
kim pośpiechem z tey okoliczności ucie­
kła, niem aiąc iednak fpokoynego umy-

flu
'w..
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ffu, pokiby tey rzeczy niewyiawiła. 
Tak wielka na to świadećhvo każdego  
była niecierpliwość, aby człowiek, któ­
ry dia marney fortuny fw<| Synowicę za­
bił, byi ikarany, że za tym dow odem  
na śmierć by! ikazanyy ftracony. W  dzie- 
fifć dni po iego exckucyi powrocifa m ło­
da Panienka do domu. C ożrozum iefz 
Czytelniku? czyli nie fa łizyw ebyły  świa­
dectwa? bynaymmey, y  owfzem-wfzyfłkie 
prawdziwe. Pofłuchay, a naucz ni­
gdy w  fądach łkwapliwie nie poftę|po- 
wać. Powiadała pom ieniona Panienka 
że po danym haśle owem u Kawalero­
w i, który fię o ni? byi ftarai, iako z nim  
uchodzić, chciała, tę zm yślił podroż, za 
miaft ktorey w  małym dom kuna końcu 
lafa aż do tego dnia w  którym Zginęła, 
iey czekał z dwiema końmi dla niey y  

dla fiebie, y  z dwiema fluż§cemi, że iey  
na owey przechadzce Stryi płoch§ ftate- 
czność ku takiey ofobie zarzucał, która 
mu fię iednak nie podobała, co ona po  
różnych zwadach z nieiaką paflyę odpo- 
\v ił ła:Ia włzyftkę myśl y ferce moie ku 

-lhr» - a  n»ep-o noyś^ '>ł-

■
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bo umrzeć zechcę, N ie  zabiiay mię zt§d 
kochany ftryiu, nie zabiiay, y ledwó co  
te flowa w yrzekła, ulłyfzała blifko fiebie 
ftrzelenie na co fię bardzo zlękła, ale w i­
działa wkrótce p o tym zb oru  wychodzf- 
cego człowieka m aifcego w  ręku dzikie­
go  gołębia, do ktorego był ftrzelił. Iak 
iuż niedaleko była mieyfca tego, któ­
re z kochankiem fwoim  umówiła, wyna­
lazła przyczynę puścić Stryia fw ego  
przodkiem, zatym wfiadfzy na przygoto­
wanego od fw ego Kawalera konia,fpie- 
fzno z nim uiechaia miafto w podroż do  
Szkocyi do przyfpofobionego domu, 
gdzie y  w  ten fam dzień wzięli ślub, a 
potym  dla rozerwania do Francyi poie- 
chali,z ktorey powracaiąc dopiero ufiy* 
Izała o niefzczęściu Stryia fw ego, które 
na n iego fw § n ieofirożności| fproWa- 
dziła.

Tak niepewne fi) ludzkie świade&wa, 
lubo świadek m oże bydż rzetelny, y tak 
w ielk iey  w  należytym roztrząśnieniu wy- 
cięgai^ pilności y oftrożności, wyftępki ta­
k o w e  które u każdego fą w  obrzydz.m/to 
y  które w  fiwey z łości naywy. fzeg  
gai§ ftopnia.
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P R Z Y J A C I E L  B I A Ł Y C H  G Ł O W
ROZDZIAŁ VI.

O Jłroiu Niiwtaft.

TU  iuż punkt zbytku zachodzi, który  
naybliżcy dotyka n iew ia r y  taki pogO 

tOWiu,riaiaki chcieć .one przyw ieść,.żecż  
ieft p rz y  trudnieyłza, co więkfza nifibeśpić. 
czeńftwo narażenia iię zachodzi, z tego b o­
ku na nich nacierać, y  na tę cżaftkę bić o* 
tw arcie, do ktorey mocno fię ich dow cip  
w iężę. N iem yślęia  w ięc to przed fię brać, 
koniec bow iem , który fobie z a ld a d a i,|  

b iałogłow y, wyftawiaiąc zkunfżtem prze­
dnią ftrukturę z fwoich ftroiów, żdaie fig 
bydż owfzem  naftronę m ężczyzn, nie że­
by ią mieli chęć w yw racać.

Cel białychgłów , gdy fię z takim ftafd* 
niem ftroią, ieft wedle podobieńftwa przy­
podobać fię, a bez mała y  nafti fię przy- 
m ilić , ile fądzę. O w oż iuż tedy fędziow  
nas rfiaią przyzwoitych,fwoich wdzięków* 
m ożem y im więc podać niektóre przc- 
ftrogi, y okfztąłćie có powiedzieć, pod  
k&im radzibyśm y one widzieli.

T  t S ą d z i
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'Sadziły niewiafty, że kunizt dać pa, 

m oc przyrodzeniu m o że , i że ich vvdzię- 
ki m og§ pożyczyć now ey od niego o- 
zdoby: y nie zaw iodły fię na tym zda­
niu: ftroy bow iem  fkromme wedle mia.- 
ry użyty, piękność powabnieyfż§ czyni, 
atoli mi fię zda , że czafem ta pom oc żle  
©d nich była zażywana.

N iech  tylko trochę ftroiu, podw yżfzy  
nieco blafk urody, aż ci fię im natychmiaft 
uroiło , że te ozdoby czy ftroie pom no­
żon e, pom noży oraz y  liczbę więkłzych  
aw ifk fzyeh  w dzięków .

Tu dopiero ftroiow  rozmaitego gatun- 
ku na fię nabrały, mimo K leynotow y z ło ­
tych brąhtow; w ł% , koronek, kompanek, 
pftrocin co niemiara nakładły : kwiatów  
p icr , czy to naturalnych, czy na w zor na­
tury w yrobionych nawiefzały, iedwabnic 
rozm aitego koloru nawdzięwały: z takim 
fzafunkiem kofztow  y rozrzutnością która 
iuż y  fam zbytek przefzła; tak "dalece, 
i e  dziś na ftroy dwóch białychgfow, tyle 
potrzeba m ateryi, ile naobiianie fali.

C óż był za fkutek tych wfzyftkich ftro-
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io w  tak naładowanych? W dzięki ofoby  
pokazały lię prawie zniszczone w  tym cu­
downym ftroiw; m noftwo pftrocin, fkiad 
twarzy przyftoyny pomielzało, zginęła ki­
bić w oblzerrtym nadętey odzieży okręgu^ 
tak dalece, że b iałogłow a, iż tak rzekę, nie 
iako zniknęła , nie zo (la1-1 i w izy  po fob ie  
tylko przerażaiącąiakąś ialkraw cść f\yo- 
iego  tibio.ru*

N iebyła ta zaprawdę intencyabiałych- 
głow . Ieft podobieńftwo że pierw.fze 
ftroie, które wynalazły, by ły  przyzwoit- 
fze y  wedle wymiaru ich zam yfow , atoli 
chęć, którą m iały, przefadżania lię ie- 
dna nad drugą, do tego u h  przyw iodła, 
że rzeczy daley nad zainiar pom knęły, a 
tym famym coraz to w ięcey z przyzwoi- 
tey miary y  proporcyi w ykroczyły, be*  
którey żaden wdzięk nie ieft prawdziwyni 
wdziękiem.

Stroy powinien pom agać nie iakh  
w dziękom , a nie one tłumić: NieZbiot* 
ale w ybór uważny ozdob , tiiodę okaza­
łą czyni. G dyby niewiafty tożumiały do­
brze , co ieft z ich y  z ńafzym intereflen^ 

T  t 2 mia-

/ vl
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m iałyby fobie za nic bogactwa ftroiow  
nie p rzyzw oite , które fię fprzeciwiaif 
(kurkom ich w dzięków , y ukontentowa­
niu nafzem u, które m am y, w idzieć ic  
piękne.

T o  zaś, co w  tak wyfoką cenę tefra- 
fzki wbiia w umyśle b ia łychgłow , n ieco  
in fzegoieft, tylko chęć iakaś gw ałtow na, 
którq m aią, pociągać oczy gminu : gdy  
zaś to fzaleńftwo raz w głow ę wlezie, iuż 
tam infżych myśli nie dopuści. W  ten- 
czas im dopiero naytniley wyftawiać na 
w idok pom pę, okazywać paradę; nie ży- 
iąc iiiż  więcey dla czego infzego, iak tyl­
ko dla oka.

C zy rozum! efż ,że  to dla przewietrzenia 
fię nafze piękne kobietki ściagaią fię tłu­
mem na te przechadzki okazale? n ie, zai- 
fte. Stykaiac fię iedna zdrugą w ciągu  
lzeregow ym  lektyk, infzey pobudki nie- 
ltiaią, iak tylko uśmiechnąć fię znieiakini 
ukłonem, podobno dla tego , żeby w pa­
trzących uwagę zaftanowić, w yftawiaiąc  
w  oczach nafzych nieiakim pcdobień- 
ftwem wdzięczną kwaterę ogrodow ą, nay-

żyw fze
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iyw fzem i wzorzyftą kolorami. leźli o 
tym wątpifz fpoyrzyi w uftronne cien ie, 
do których dobrowolnie te w ięc w cho­
dzą, którym ftróy do g łow y od Panny 
nie nagotowany, pokazać fię nie dopu- 
izcza, a takie y naypieknieyfzą pogodą  
w yifkrzone niebo, z ciemnego kąta ni« 
wyciągnie.

Można m ów ić, że pociecha, która 
prym nad inne bierze u białygł ow, nie 
ieit infza, iak tylko do oka fię pokazać, 
y  piękność fw oię w  patrzących w m ó­
w ić. T o  ie z  kompanii iedney do 
drugiey prowadzi, a iako fię w ięc oba- 
wiaią żeby ftroy iednoftayny y zw ykły  
nie przeftał p iętko tego fkuku czynie, 
którego fię po nim fpodziewaią, udaią 
hę coraz do innych odmian, które w nich 
nową uwagę fprawuią.

O w ó i iftotny początek tych m od,do  
których my nawet fam i daicmy fię po  
ciągać : fortel to ieft płęi białey, odna­
wiać tęź famą ofobę, y powtórnie ią ni­
by tworzyć z ofobliwością pod rożnemi 
coraż poftaciami.

T  13 Pi*-
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P łoch ośćy  lekkom yślność nafza, ftroy 
im przepifuie, w edle ktorey, rozum bia* 
log iow ik i zaprzf tniony zawfizemyślami o 
fpofobach przypodobania fię, codzienne 
ftroiow  now ych wynayduie mody.

Kfztałc ftroiu odmienia fię iak wiatr, a 
goniec now ey m ody nadchodzi częfto 
bardzo pożno. M iędzy tak wielu ro* 
zmaitcmi ka pry fami trudna rzecz dla bią- 
iygfow , raz w raz fzczęśiiwie ugodzić. 
A przeto pod czas kfzałty nam dziwnych  
potw or z fiębie wydaię, czym fię bar* 
dziey fzpecę iak zdobię.

Tak, naprzykiad, z żalem nam pa* 
trzyć przychodzi na wdzięki ich ofo. 
by, w  niezmierney rogow ce pogrzebią* 
ne, która żadney proporcyi nie ma do 
ich wzroftu: m ów iono im po tyfięc ra* 
zy, że bielidio cafe odeym uięc twarzy  
porufzenie , martwa nieiako ich p ię­
k n ość czyniło : y że rumieniec przy- 
fpofobiony nifzczył tę żyw ość cery,któ­
ra nąs fwoim powabem  mami. Upor- 
ne niewiafty w itl-zyć nam iednak nie- 
chc§5 podobne coś w  tey mierze do ow e­

go
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go proftaka, który przednia u fiebie ma* 
i§c Patuę, dai i<ą poz-ocić. Maiui§ fię 
one nakfztaftow ych dawnych Bacchjufo* 
w ych popadyi, y  rozum ieią,że tym fpo- 
fobem  twarz farbui§c, żyw ości więkfzey 
fw ym  oczom  przyczynią. T eńzw yczay  
godny naydzikfzych narodow * prze­
mienia naypiękmeyfze twarze, w potw o­
ry pagodow  malowanych.

Przeprafizam ia Dam y za ten w ybieg  
myśli? przeciwko zfemu zwyczaiowi ich 
gotow alni uczyniony: ale czyż można 
patrzyć bez troPki na te Parania, które 
w ięc podeymuig, aby fię Pafy nmiey 
pięknemi: nie można fię za tym utrzy­
mać , aby na nich o to nie nalegać, co 
do ich dobra wlafnego P ę  ściąga.

W  każdym czafie, mężczyźni gorliwsi 
niżli one fame o zachowanie urody, po- 
wftali byli przeciw  ucielznym modom, 

T t 4 piękność
M oznahy nawet Cedzić, i e  moda malowania fig 

tym  kfzałtem, powzięta fię od dzikich ludzi, odtęd 
zwztafzcza ftynąca, i&kefmy onych poznali, y  cały 
fw iat wie, że ich Żony. walai? fig po t\varzy y  yo  
Ciele, a naybarziey czeiw onj i.nb j.
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6fO  P rzyiaciel bicrfyihghl*

pięknośd ich tiumigcym, przecież mimo 
ich fkarg, ftroy g iow y , który tak wielką 
influency^ ma do twarzy, naydziwniey- 
ize  wytrzyma! odmiany. W idziano twafz 
na d\va ftopy zniżong pod nieiakim in> 
fu!y podobięńftwem , którg na ten czas 
bardzo nie przyzwoicie Kommodkq * 
zw ana. Stroy głow y potym w zigł tyle 
miary w fzerokości, ile mia! w  di ugości, 
f  pochfongf, ( tak m ówiąc) caiey kfztaft 
tw a rzy , barki, rękawami uciefznemi 
przew yżfzone, famę hę zgubiły w nie* 
zw yczayney opufzce futra. Matki nafze 
ogrom nośćfbbie czyniły rogow kam io ie* 
dney obręczy, fzatami fałdo wanemi,y nie* 
flcończonę liczbg falban popiętrzonych  
dziś ich córki nie dofyć maig ftan fw oy  
kibitny, w  kuglarfluch.obw od obręczy  
ftroię, famey naw et pi-efzczoney cerze, y 
wdziękom  twarzy nie przepufżczaig, gdy  
ig nie miłym nader tynkuig bielidłem..

Ten artykuł oftatni ieft wielkiey wagi
co do

_ P artd in  praw i o iednym  mnicha;, k tó ry  od-* 
p raw it m iffy i pn .ęciw ko ty m  H raf^cym  Kemmpd-i. 

” > czyU w ie iy lly iłi czabom,y poltrącaf o n e  chwar*



R ozdział V I . O Jtroiu n itm a jl t*z

co do śmiechu. M ogliśm y poniekąd  
bez fzemrania patrzyć na niewiafty-wa­
lące na fiebie bez braku, (kład dziwacki 
ftroiow rozmaitych, iako to krezy nie­
zmierne, fzarpy, girlandy Scc. M oże to 
podać przyczynę przynaymniey do 
lekkiey nagany ich lekkomyślności, która 
im przecież kredytu u nas nie traci; ato­
li to, co właśnie tyka ich ofobę, iako 
to: farba, y grunt ow  podw oyny z bar- 
wiczki rumianey * ieft,możnali im śmiało 
m ów ić,dow odem  zupełnym złego guftu,y 
nie iaką zbrednią targaiącą fię przeciw  
nim famym, którą im odpuście niemo- 
zemy.

N iech  raczey niewiafty w ięcey dufa- 
ią fwoim  wdziękom,mniey zaś w ykw in­
tom wfzelkim błahey fztuki: W fźyftkie 
te pow aby w  zwierciedle przylpofóbio- 
ne, nie warte tych nigdy wdzięków,kró- 
ye natura feczodremi rękoma na nich wy-

fypafa.
M ożnaby ta  iefzcze krytykow ać to mnoftwti 

fltuch, które tylko unaizganie fryierek do gachów 
w ydaią, nie żadne wdzięki fprawuią; ale fię ta  ty l­
k o  doprafza o ziiiefieme niektórych, które będąc 
wielkości nieztnierney, podobni ey Cze fą raczey a» 
płatków , iak, do, ozdob ula wtl-ięku u jy tyęb.
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fypafa. W fzy ftkie te ozdoby, które wy. 
iw orność ich fzuka,nie d op ełn ia j w dzię­
ków , częftokroć im ow fzem  fzkodztj. 
Kieynoty, z ’o to , iedw abnice, nie przy­
d a j  mc do p iękności, wzrok tylko nieco 
po ftronach rozryw ają to zaś wfzyftko  
(zpetność w tey fprawuie, ktorey na 
wdziękach fchodzi,

Y nie m og^żw ięc niewiaftypoftrzedz, 
ie  natura wfzyftkie kofzry ich ftroiu za- 
ftępifa, ie  prawię nic w  tey mierze do 
czynienia im  nie zoftawila? N iech  fię 
zupełnie na ni§ fpufzczf, ile co do fpo- 
fob ow  przypodobania fię, naypewniey- 
fza to bow iem  droga, któr§, co pragną, 
dokazać mogg. Niewiafta nigdy nie ieft 
tak piękna, iako gdy fama o tym niewie. 
C oz za korzyść odnofi z  uftawney zaba­
w y  około  f\\ ych w dzięków ? Piękność  
me potrzebnie takiey pracy, iakiey ro­
zum y  ferce, co bialegfow y przez naiog  
iakiś n ieco  nazbytzaniedbywaig.

Powinne tedy ftarania fw ego z rey 
ftrony zażyć, która na ntefzczęście u n ie­
których z  pom iędzy nich, ieft ftroną na­

der
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der ftabą, praca ich nie będzie tu dare- 
m n a,y  ow fzem  powodzenie można im  
upewnić,

Prócz tego,to iefł naygruntowniey- 
fz? różnicą y  prawie fzczegulną, które 
ofoby w yfokiego ftanu, kiaść między  
fobą mogą y  gminem nikczemnym. Oka­
załość bow iem  powf/echhapriiefza w  tym  
w ieku iak iednych tak drugich pod ie- 
dnoftaynym pozorem ; atoJi obyczaie, 
mowa, fentyaienta, uftanowią zawfze 
ido tną różnicę, która zniknąć nigdy nie. 
może*

R O Z D Z I A W  VII,

O Przymiotach y Humorze N iem ą/l,

W N iewiarach dziwaćlwo, mowi La  
Bruyere, iączy fię z piękną ich urodą, 
aby byfoprzerwatywą przeciw wynika ią- 

ęey z niey zarazy. Jakoż nic pew niey nie 
rofprafza tych fluukow , które pię­
kność twarzy w myśli fprawilą, iak hu­
mor dziwny y  n idogdoliw y,a z tey miary

wielką
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wielką mieć mamy niewiaftom obIigacy§. 
T o  zaś dziwna rzecz, że re które nay- 
bardziey pragną korzyftać w przyiażni, 
za zw yczsy naymniey fpofobią fię do 
ftarecznego oney zachowania.

W fzyfcy męfzczyzni na to zgadzają fię, 
i e  piękna Niewiafta ieft naymiifzym wi* 
dokiem, któreby im natura wyftawić ma- 
g*a: dziwuią fię iey zgodnym  powizech- 
nie zdaniem, ale ią rzadko kochać przez 
diugi czas m ogą, tak dalece że niewia* 
fta frzedniey urody albo wcale żadney, 
częftokroć zapala m iłość nayrrwalfząy 
naymocnieyfzą.

T a ieft: iedna ptzymowka, którą nam 
codziennie zarzucaią niewiafty. Roza* 
mieią one że guft nafzoi?awią,a iqdnak,nie 
chcąc daią pochw ale rozeznania nafze* 
mu, które fię pokazuiew  ten czas nay- 
wyśmięnitfze, gdy fię fprzeciwia tak nio- 
cney ponęcie, iaka ieft piękności, przeno* 
fząc nad ten przym iot inne mniey oka* 
zale ale daleko trwalfze o z d o b y .

Piękna ofoba, ktorey zawfze od ko* 
łebki pochlebow ano, y która nie by* 
ta zabawna iak fwoią tylko pięknością
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y w dziękiem  , zuftaie więc pofpolicie 
tym czym ia natura uęzynił*,to iefl naypię. 
knieyfzym widokiem  oczu, bez przeftan- 
ku zabawna fama fobę.Częfto wpada w  ta­
kie zakochanie fię w  fobie, które ieft zb y­
tecznej iuż zdeymuie manele dla piękney  
ręki odkrycia, iuż poprawuie na izyi, dla 
pokazania iey białości, iuż fię uśmiecha 
dla pokazania pięknych zębów , iużczy-  
nijzrnyslone kroki,przekłada mufzki,każ­
dego momentu odmienia pcftawę,dla fpra- 
wienia w  ludziach now ego podziwienia, 
a te wfzyftkie uiożenia^zmyslone ?.a zwy- 
czay fprawuię w  nich przeciwne fltutki.

_ * N iektóre w ięc Niewiafty znay- 
duii} fpofob pomiefzania natury, chc^c 
ia bardziey wydofkonalić, one zm y śla j  
minę,glos,a nawet mowę, przy włafzczaię- 
fobie umyff pożyczany, który im fzko- 
dzi. Dowcip który chcci m ieć, pjuie 
ten który matą. Greffet. A  z tey pro- 
żney pracy pochodzi iakowaś pożycza­
na poftura, która pfuie naturalny pię. 
kn ■ Piękność przyfpofobiona ma

zawfż.p
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Zawrze coś z  glupftw a, które i§ wro- 
wni z pięknym  na pozor ftawia rozu­
mem.

Te zaś przeciwnie które natura zdaie 
fię mieć nieco w  zaniedbaniu, ftaraigfię 
fwoy ufzczerbek naprawić, przeZ nabycie 
miłych przym iotów , rozum ich nie bę- 
dcjC przydumiomy podchlebftwem, na­
bywa przyftoyności, myśli ich nie bę- 
dgc obroeone na nie fame,daley fię ro i-  
lżerzai§, zk§d więcey fpofobów w obćo-  
w ani u, a pogotow iu mniey dziwaćlwa. 
Ponieważ zaś one nie mai^ rak wiele rozu­
mienia o fobie, nie mai§ też takiey wy- 
nioffości, ale ich ukiadność ieft petna 
wdzięku, która fprawuie to że mai§ uda- 
ność tak inifę, że fię zdaię tego nie uwa­
żać bynaymniey.

Y teć to fą pożytki, które nadgradza- 
ig, okazałość urody, owfzem ią przewyż- 
fzaią, ieft tedy charakter y wfafność do­
brych przym iotów , żenadgradzaię nie- 
doftatek piękności, których nie ttadgra- 
<dza piękność.

ta wdzięcznych obyczaiow  u-
kiadność



k;adność, nie za wiz e ieft pofpolita ia- 
ko y fama piękność, co nie pochodzi 
ztąd, iaKoby te byfy dzielone z  w y ­
łączeniem tak iak piękność, natura 
bowiem dafa niewiąftom wfzyftkie te 
wfafności y  wfzyftkie przym ioty, które 
byiy potrzebne do uczynienia tnifyni ich 
towarzyftwa. D o  tego zeby byfy za­
w fze mile y zawfze kochane, nie trzeba im  
więcey iako zdać fię na famo rofporzą* 
dzenie natury, lecz to ieft źafofna,iż w ie­
le teftniewiaft które, że tak rzekę, krzyw* 
dę czynią naturze, ten fzczęśliwy grunt 
pfuiąe, wyrywaią roże, a na ich mieyfcu 
ciernie fzczepią.

Zaifte iak wiele ieft niewlaft, które za- 
miaft fkromnego ufoienia , które im  
przepifiua natura, zdaią fię gw afcić iey  
praw a. N iektóre zamiaft fagodney  
portaci, która ich ieft ozdobą, obie* 
ratą raczey dumną y wynioftą , kto* 
ra fi? wznosi przeciwko naylekfzemu 
fprzeciwieniu, y popędJiwość z/i fwoie 
-rawo ftanowi. Inne zuchwafóść mie. 

.,j miną poważną,pogardzają fkrou

, R o z d z i a ł :  V I I .  ó?7
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m nośćią iako mieyfkę cnotę,y łącza oby- 
ezaie nayfw obodnieyłzezm iną rezolutny  
która fię wydaie w  ich fpoyrżeniu w ich  
rufżeniu głow y, inne Zamiaft fpokoyrtey 
w efoiości ich płci przyzwoite)'* gęftą 
mgłą pofępnośei okryte chodzą, ledwie  
ziożka wftaną,jużci (kwierczą, wfzyftko W 
nich nicfpofobność fpraWuie, wfeyftko fię 
przykrzy, chciałyby umrzeć, y które fą 
przeznaczone do rożfzerzenia między na* 
mi w efołości, fą raczey przyczyną ńieu- 
kontentowattia y żalu.

Ieft iefzcze infzyrodzay dziwactwa te­
mu oftarniemu przeciwny,a ten ieft ow ych  
niewiaft zgiełk  lubiących, które poftępu- 
iąc nad przyftoyność ich płci, fzarżaiąfwą 
godność, chodzą wfzędźie, Włóczą fię, 
iak po iarmarkUjWiednymdniu wielu na­
wiedzają,)- rozumieią że nie fą na św ie­
cie, ieżeli nie fą na Ucztach, w ido wilkach, 
albo w licznym zgromadzeniu. Ich do­
m y ty  niektóre dni ftaią fię podobne gieł­
dom , gdzie fię kupami chodzi mno- 
ftwo naylekfżych lu d zi, którzy w praw ­
dzie godni fą z niemi tosv arżyft*wo t r z y ­

m a ć . T e n
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T en  roęjzay znałomy pod im aniem  

płochych Kobiet zdaię fię fżukać pla­
m y , ną oflawienie pici fwoiey. Kome- 
dyantki fą dla nich p,p ważnym przykła­
dem , których one wzoru naśladuif, od  
nich pożyczyły nie przyftoynego ułoie# 
ienia, poftaw y, ftroiu, a n iektóre na­
wet y  obyczaie ich przeięty,

W fzyftkie te zdrożne y  opaczne rzę- 
czy , tudzież innych w ie le , których ią 
wzmiankę płci daruię; nie fą iey przyro? 
d zon e, y nie fą iefzcze w tych mieyfcach 
p ozn an e, do których fię zbytęk y  zły  
przykład nie przedarł. D ziw actw o ieft 
córką próżnowania y miękkości, N ie- 
wiafty ktorc prowadzą życie rozkofznę 
y próżnujące, mufzą podpadać niektórym  
rodząiom głupftwa, albo ie wfzyftkie oko­
licą nabywać.

Są więc, które w tp  oftatnie wpadaią 
gfupftwo: ą tefą niewiafty nie iednoftay- 
n e , których właściwy przymiot, żadne­
go  nie mieć przymiotu : widzieć ie czę 
ftokroć wpadaiące z nie umiarkowane- 
yiefo łości, w  ponure milczenia; zn ayo  

V  v ziębicy-
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ziębleyiżey nieczułości, w fwawoln§ ży ­
wość , to co im wczorąt czyniło rofkaiż, 
dziś ieft nieznośna dla nich karą. Tako­
w e niewiafty z iedney przyfady przecho­
dzą w drugę, yp o k a zu ią  koleyno wfzy- 
ftkie zdrożności rodzaiu ludzkiego.

N ie  pom ykaym y daley wopifaniu p io­
rą, któreby mię m ogło podeyrzanym u- 
czynić o Satyrę przeciw płci niewieściey, 
zaiftenie ieft to m oie przedfiewzięcie. Ta  
pleć powabam i fwoiem i zm yfły nafze ma- 
m ięca, nazbyt ma wiele m ocy na nie- 
fzczęście nafze, że iey  nietylko wybaczyć 
trzeba, ale y fame nawet głupftwa p o­
chwalić. T o  prawda, żegd y  iey błędne 
poftępki d on ie iak iego  lcrefu pofunione, 
liodkiey przyiemność fpołeczności rażg, 
mówić można, że uroda natychmiaftfwe 
prawa traci. C złow iek rozumny unikać 
zawlze będzie zdradliwey ponęty , która 
pokrywa zły charakter, w iedząc o rym 
że nayokrutnieylża n iew ola: to kochać, 
czego niem ożna eftymować.

Ale kiedy wdzięki znaydui§ fię pof§ 
czone z w yborem  przym iotów , y oży

w ionę
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w ionę f§ ffodką iakęś wefolościę, w ten­
czas dopiero panowanie urody ieft mocno  
ugruntowane. Kiewiafta, krora ięczy te 
korzyści, ieft ozdob§ fpoleczności y u- 
Izczfśliw ien iem : bo iężli uroda pomnaża 
zacność przym iotoiy, te wzaięmnie uży- 
czai| urodzie nowych wdzięków , wiafno- 
ści dufzy wyrażai§ fię na twarzy, y pię­
kność fajney piękności prżydaig.

Powtarzam toż famo, przyiemność y  
wefołość, fg to niby gruntem miłych przy­
miotów. Rzecz nie podobną, aby fięnie- 
wiafta temi dwoma włafnościami ozdo­
biona nie (podobała: przyiemność iey , 
ferca wfzyftkich iedna, ieft to rodzay iakiś 
m iiego natchnienia, które natura udziela, 
a dobra edukacya ną pożytek pbrąca. 
Przez ukladność obyczaiow  ób.ligwjęę?, 
niewiafty panui^, y tym więcęy maią po­
tęgi, im mniey i§ fobię pr^ywiąfzcżaię.

O byczayność, nic nie ieft innego, iako 
taż fama przyiemność fztuk§ w y do ikona- 
ana, naśladuie ona dobroci napary, y iey  
lieyfce zaftępuie : atoli te zwierzchnie 
ozory, ieżeli n ie f | ugruntowane nawnę- 

V  v 2 trzney
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t zncy dobroci ferca, n iedługo fą ftafe: y  
iuż ieft W tenczas kfztałt inkiś obłudy,któ­
ry iednak n iedługo uchodzi.

T o ż  famo rozumieć można y  o wefoło- 
ś c i, ieft to fżczęśliwe poftanowienie umy- 
flu, które nic trzeba miefzać z  zm yśloną  
w efolością , iak? więc niektóre niewiafty 
przywlafzczaią fob ie, żeby fif milfzemi 
pokazały. Daleka ieft ona od ow eyzby- 
tniey radości, do ktorey nafze płoche k o ­
bietki bez uwagi rzucał? fię, y  ktorąby 
chciały przyzyw ać bez przeftanku. U* 
m yli, który potrzebnie tych głupich we- 
fo fości, żeby fię w ydobył zuciśń ien ia , 
nie ieft w  dobrym ftanie: można go przy­
równać do ow ych kom plexyi, ktorę fię 
inaczey nie utrzymuj?, tylko pom oc? tę­
gich likw orow .

T e  przerywane, y uftaiące na przemia­
ny w efołości, w łaściw e fą głupftwu y dzi­
wactwu; po więkfzey czafu części,hum or  
trofkliwy y fmutny po nich naftępuie. H u­
mor dobry , daleki ieft od tych paroxy- 
zm o w , ale fię też trzyma zawfze iedno- 
ftaynie, ieft Znakiem umyfłu umiarkowt-

negr%



Rozdział FU . 6?y
n ego , y ferca fpokoynego. Ta poftawa 
wdzięczna y uśmiechaięca fię, nieznaydu- 
ie fię tam ża zw yczay , gdzie wyftępek 
panuie y  porywcza paftya: namiętności 
b ow iem , któreniefpokoynym  (erce biv 
rzę pom iefzaniem , maię podobne fobie 
nieporządne w yrażeniay znaki.

To umiarkowanie żdaię, fię bydż nazbyt 
iednoftayne niewiaftom hafas lubiącym, 
ochy dzify ie fobie iako poftępek ofob urny- 
ftu miernego. PrzyzWyczaione do 10- 
zw iozłey ży w ości, ktorę w  nich paffye 
pobudzaię, nieinaczey zapatrywały fię 
na niewiaftę fkrom nj, tylko iak naofobę  
(k r z e p i, niezgodny do ożywienia ich 
fpoieczności. C o i robić zaprawdę zta- 
kę niewiaftę, która nie ofławia fwe przy* 
iac io łk i, y nie umie wypadać z  fetne- 
m i -dyfkurfami, których nie prźyftoy- 
ność przezroczyfty ręb ek , iak m ó w ię , 
zadania* Taka niewiafta, niezafięgaięc 
nić od złości ani roflkofzy, ieft zgoła nie- 
w in n ę ,  która nienioże niczym lię poży­
tecznym przyłożyć do kom panii, gdzie 

V  v 2 wfzy-
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wfzyftkie rzeczy ofiary Cą gtupicy do ro­
zryw ek chęci.

N i e  t a k  o  tym fgclzić będzie, ieżli kro 
zw aży, iak w i e l e  potrzeba rozum u, do 
u t r z y m a n ia  fpoleczności fpofobem przy- 
iem nym , bez p o m o c y  ufzczypliwych żar­
tów , a lb o  n ie  przyftoynych. Pozwa!ai| 
fobie co iy w ó  d z i ś  tey w o ln o śc i, która 
a f fe k t  y refpekt p f u ie  j ktoryśmy fobie 
w z a i e m  p o w i n n i ;  Część więkfza dowci­
pnych tycli powieści, które śmiech wzru- 
f z a ia *  p o c h W a t y  lobie d a n e ,  ktoremi ie 
w i e l b i ą ,  p r ż y p i f a ć  ma raczey zepfowaniu 
albo p r z e w r o t n o ś c i  ftuchaczow.

Niewiafta zacna wftydzilaby fię bydż 
chwalony takirrl fpofobem , nie umie ona 
wftyd, a lb o  prźyiażń odważyć, dla śmie 
chu godney chluby z tworzenia wierfzy  
kow . Ta która fię udaie do tych zelży 
w ych fpofobow, czuie fwoią ftabnść. Ła 
cnoć to b lyfnąć, gdy fię w żględ zaćmi 
równic na fiawę cudzę y  na obyczaie.

O wy-



O wynalezieniu moim Machy ny, która na 
ftawie płynąc, /ław z  Trzciny, Rogoziny, y  
wfzelkiego wyczyfzcza ziełjka , którą Ma­
c/mą Sarna dzika konfekrowcda.

\ Y /  Roku Pańfldm 1760. die 23. vSier- 
W  pnia, ia rozważaiąc, że Ludzie w 

Gofpodarttwie przemyffu n iem aią, że 
wielu ludźmi rzeczy do pożytku robią, 
coby mało ludźmi zrobić m o g li, y  
wiele kofztów łożą, coby małym kofz- 
tem zrobić m o g li , przez co w iele  
fzkoduią, y  czafu fobię mitrężą maiąc 
tę mysi moią arcypotrzebną w  namie- 
rżeniu, proponowałem  wielu Gofpoda- 
rzorn", tudzież y  ludziom uczonym , y  
wielu Mayftróm, młynarzom, cieślom,{ła­
w niczym , R ybakom , Ekonom óm , Są- 
fiadom , y  M athematykom, ieżeli ftaw 
zarody gęftym fzuwarem, trzciną, 10- 
goziną , Aierem lub Tatarfkim zielem , 
Banczuwiami , grzybieniami y pokrzy­
wką , y wfzelakim plugaftwem muł fpra- 

V  v 4  wuią-
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w uiącym , w yrżnąć, w ykofić y  z korze- 
ni te wfzytkie plugaftwa w ykorzen ić, 
w ychędożyć do cżyftey w o d y , w yciąć, 
y  z korzeniem pow yryw ać można na peł­
nym  ftaw ie, nic nie fpufzczaiąc itaw u, 
aniG rabarzów  zaciągaiąc,y zawfze Role 
od Roku \vochędoftw ie trzym ać, nic nie 
dopufzcżaiąc krzewić fię y  wyraftać ziel- 
łku , y  iakówem i by fpofobam i ten m óy  
Proiekt do {kutku {przyprowadzić md* 
zna było?  Wfzyftkim fię to gerterałnie 
nie Zdało, y za rzecż nie podobną widzia­
ło  5 każdy m ów ił, że gdyby na pełnym  
m ożna było  z trzciny y  ź rogoziny fta- 
Wy chędożyć , toby od dawnych w ie­
k ów  W ihnych hacyach ludzie mądrzy, 
y  rta fżukaniu \Vfzelkich wynalazków fzpe* 
kuluiący takowy fpofob  wynaleźli , 
M onarchow ie, Xiążęta w  Cudzych Kra­
lach zriacZnerrii byfim im am i takowych  
b y  regalizoWali łnw em orów j Akade­
mie y Mathematycy wtą ż y  Mfichanifto- 
w ie przefilali by fw oie fozu m y, na wy- 
nalezicnie tak powftechrtego pożytku, 

przez co by ztyfiąca złotych fpiłft czy.
niącey
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n ię c e y  J h t r a t y ,  n a  d z ie fię ć  t y f ię c y  fpuftby 
p o d  wyżfzyi y  w i ę c e y ,  Ryb by w ięcey  
n a m n o ż y ł ,  p rz e z  o w §  r o fk o fz  gdzie ch ce­

n ia  b u ia n ia ,  y  p r z e z  b e z p ie c z e ń s tw o  od  
w y d r y , o d  p fo w a n ia  ik r y  p r z e z  d z ik ie  

k a c z k i ,  o d  z io d z ie io w  w  n o c y  k o z u lk i  

w ie ń c ie r z e  n a R y b y  z a f t a w u i§ c y c h , a w  

fz u w a r z e  u k r y ć  fig  m o g ą c y c h ,  y  o d  ty c h  

c o  w  T r z c in ę  w la ż f z y  o ś c ia m i n a  tarfę  p o d  

c z a s  N e r e f t u  l i y b y  w y g u b ia i§ ę , y  p r z e z  

c o  b y  A r ę d y  S ż y n k o w n e  d la  n ie  w a k u ją ­

c y c h  M ł y n ó w  n ie  d e fa lk o  W a ły  b y  f i ę , te ­

d y  ia  w z i§ w f z y  to  fo b ie  z a  P u n k t  H o ­

n o r u  , k a z a łe m  d o w c ip n e m u  M ły n a r z o ­

w i  m ć m u W a w r z k o w i  n a K r u p c u , n a  K ru -  

p e c k i  f t a w  t a k o w f  z r o b i ć  M a c h y n ę ;  

n a y p ie r w e y  z r o b i ł  n a  d w a  f§ żn i w z d łu ż , 

y  n a  d w a  fa ż n i w  p o p r z e k  z  d y l ó w  fo* 

fn o w y c h  T r a t e w k ę  c z y l i  P ły c ik ,  k t ó r a  

T r a t e w k a  m a  z  c z te r e c h  t ) y l ó w  n a  d w a  

ł o k c ie  z  ty łu  o g o n  w y p u f z c z o n y ,  i e b y  

d w ó c h  łu d z i  m o g ło  fta ć  W y g o d n ie  z ła *  

fk a m i c z y li  że fpryfami do fzybowania y  
d o  p o d p y c h a n ia  d a le y  te y  M a ć h in y *  z  

p r z o d u  z a ś  w  fa m y m  f r z o d k u  n a pu to ra

0
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fążnia w z d łu z , a na f^żeń w poprzek  
otwarte wrota, ma ów  Piycik, gdzie fię 
ścię;y y  wyrwany fzuwar Iżatrzymuie, y  
nie fplywa ha w odę j ale fię pod Tratew­
ką wfzyllek trzyma, które otwarcie, gdy  
przychodzi do roboty, Delkarrti fig za­
kłada, dla tego żeby ludzie co kofy obra­
c a j  dokoła  chodzić m ogli, a iak do wy­
rzucania z pod Tratewki na Czułen fzu- 
w aru ,takcico  machinę fzybuią, źapalui| 
po czterech rogach żerdziami Tratewkę,a  
zaś Defzczki z pom iędzy fug \vyimuig y 
ów  lzuwar Grabiami toybieraig,y naCzu- 
łen rzu ca j, a który fzuwar koło kos fię 
fp ljcze , to zaplatany p rzerzynaj} a zaś 
fzuwarna czółnie albo ha G roble, albo 
ha pole wywożą: co Zaś Machina na ow ey  
Tratewce iefi takowa, zed w o ch b o k o w  
teyże M achiny, idg dwa (lupy płafkie do- 
bremi podpórkami umócoWane, ieden ha- 
iednym  brzegu drugi na drugihi brzegu  
T ratew ki, te dupy j  w yfokie na dwa ła­
źnie, rta górze ow e dupy m a j  wyciofanie, 
ha które zachodzi od dupa do dupa pla- 
(kd leżący fztym bloch, albo D yl fzeroki,

przez
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pr2ez który D yl wfamyni śrzodku idzie 
wydrążona w Cyrkiel dziura , Dyametru 
maiąca ćwierć Łokcia ha dwanaście ca- 
16 w , albo, na o fi ui naście calów , po  
dwóch ilupach fą także dwie wydrążone 
dziury okrągłe ópułtora fążnia od H o ­
ryzontu Tratewki w  perpendykuł fliip 
mierząc, aopułtora łokcia od fztymblo- 
chu utrzymuiącego te dwa flupy, ktorey 
dziury okrągteyDyametru ieft fześć calów, 
albo cztery, a ta dziura w flupie iednym, 
druga w  drugim , nie ieft w  famym frzod- 
ku ftupów , ale na cal od brżegiij albo 
na dwa cale , w  którym Dziury wpra­
w iony ieft ośmgraniafty w ał, w Dyanie- 
trze na ośm  albo dżiefięć calóW, któ­
ry wał fię obraca j y wirtduię Małzt frze- 
dni do góry y  na dót, który przez fżtyni- 
bloch y Tfatewkę wfkróś przechodzi do 
fam ego dni* y  tnie fzuWar i ten zaś po­
przeczny wał ha pułtora Łokcia pod  
fztymblocherri, ma o puł łokcia od każde­
go poboczhegd dupa po dwie ha krzyż 
wlkrós wydrążone w  kwadrat ha trzy 
cale w żgrubfż y  w zdłuż dziury, dwa w

iednym
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iednym końcu wału odftąpiwfzy pul 
łokcia, dwa w drugim końcu wału, przez 
które dziury wzdłuż na 30. cali długie 
zakładaią ślemiona y  ów  wałkręcą, który 
ow ym  kręceniem do góry maft winduie, 
prż\ w iązaw fzy powrozem  ów  maft do 
fw o nia , y  na dół go fpułzcza, fpodem  
frżód tratewki, idą dwa fżtymblochy, z 
brzegu popili Cyrkia na famym frzodku 
przeciwko wierzchniego fztymblocha 
dziury okrągley umiarkowawfzy wpuł o- 
krągła w  brzegu dziura wydrążona, tak w 
iednym ,iaky w  drugim,ieden dolny fetym- 
bloch m ocno w  tratewce do dylów  przy- 
w iercony, y  um ocow any, y  nie zdeymu- 
ie fię, drugi taki fztym bloch podle niego  
przyfadzony, na dw ie fugi W tratewkach 
zafadzony, wkłada fię i kiedy tym mafz- 
tem ieft robota, y  wyim uie fię , kiedy 
fzuwar wyciągaią, y do góry ów  mafzt 
winduią, przez które fztymblochy ieden 
wierzchni a dwa dóine mafzt przechodzi. 
Mafzt zaś idzie w famym centrum trate­
w k i, okrągło wyftrugany, gruby w dy- 
ametr, a lb o n a p u i dwónafta cala, albo

na
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I na puf ofimnafta cala, długi na fześć al­

b o  y  na ośm  fęin i albo y  na dziefięć %  
żn i, iak ftaw bydz m oże giem boki w  
fwoiey giem binie, ieżeli od horyzontu  
w ody  ma ftaw do dna twardego głembi- 
ny trzy f§żnie naywiękfzy, to mafzt pow i­
nien bydż na fześć fg żn i, trzy fążnie iść  
powinien w  wodzie dwa fp n ie  o d w o d y  
pow ytfzy  fzrym bloch, nad fztymblo- 
chern przynaymnicy bydż powinien fą- 
żeń. Ten mafzt od famego wierzchu, aż 
do famego fpodu pow inien co puł łokcia  
cztery calowe wquadrat powydr^żane 
mieć dziury, przez ktorc wyftrugany tą- 
kow eygruhizny na pułtora fążnia długi 
dręg, na ćwierć cala ciężfzy zafadzai§ fta- 
w ik ofow ie , który dr§g wfkroś przez 
mafzt w fadzony obraca ó w  mafzt w k o ­
ło , kiedy fzuw arw ycina, bo ieden chłop 
ieden koniec dr§ga przed fob§ pofuwa, y 
kołojm afztu chodzi, a drugi chłop drugi 
koniec pofuw a, y  koło mafztu chodzi, 
a mafzt fiękręci w k o ło , wfpacium zaś od  
drągowych dziur wielkich po m iędzy  

'•trami quadratowemi, o ćwierć
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łokcia od dziury do dziury idzie tyblo- 
w yin y i cl kim, fwidrem okrągła wkruś 
m alzai dziura, przez ktęrg dziurę, fw o- 
i;zeń albo źe la n y , albo dem bow y na ło ­
kieć długi zafadzaią nad cjo.lnemi dwoma 
iztyrnbiochaEni na fworzeń na cal wydrą- 
żonem i w cyrkiel, które malzt utrzymu­
ją ,ż eb y  glejribiey nie zapadał, iak po­
trzeba, y  ren fię fw orzea tak gruby, iak 
dziura,kręci fię zmafżtem. N afątnym fpo- 
dzie maCzru na ćw ierć łokcia od końca 
puł f/p icz fio podiłruganego idą dwie 
ryfyzelazne m ocno pozabianp, po mię­
dzy któręini ry f mi: icłą w (króś nakrzyi 
wydrążone dziury na dwa cale długie, a 
w fżerz, iak dwie, albo cztery m ogą bydż 
\v funięre trzonki od kos, które kofy tę­
go zafadzope w końcum a% u, ieżeli pod- 
dw óyne, to dwom a zelaznemi um oco­
wane fą klinami, żeby fię n ie chybały, 
ieżeli na krzyż idące fą .ui o>zo>n<e poczw ór­
ne k ofy , to cz terma zelaznemi fą urno- 
cowane klinam i, które kofy do fzlifowa- 
nia na toczydle fię wyimuią, kiedy potrze­
ba, y znow u fię w  kładaią, te kofy po­

w inny
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w inny bydż długie na dwa łokcia każda, 
to w wycinaniu zabiera mieyfca na pul 
pięta łokcia, w  pfafzczyżnie Izerpkie po­
w inny bydż na trzy cale, tizonki hadw a  
cale, tylce na puł cala grube, a równo 
fpławifte od tylca d o o ftrza , oftrza po­
winny bydż z  obydwóch ftron fziifowane, 
y  oftreiak brzytwa, tyl a żelazne z mięt- 
kiego zelaza zawisiaiilkiego, a oftrze al­
bo kofami, albo rzezakami do więkfzey  
połow y na dwa cale ftalone, y tęgo har­
tow ane, żeby fię nie gięły, które kofy u 
mnie kowale robili w  Krupym, a zaś for­
ma tych kos, ieft takow i, iak ieft kos z w y- 
czaynych do kofzenia fiana, w końcach 
w iękfze, y  kfobie zakrzywiane: te kofy  
fię w koło obracaią naiedną ftronę, tak 
iak fię mafzt obraca: y  w famytn obrocie  
y rzną, y z korzeniem  wyrywaią. T o  
iuż fię tedy ludzi w o w y m  chędożeniu 
umnieyfza, bo Grabarzow z pięcdziefiąt 
zprowadziwfzy, tyło ftawu nie wyrżną, 
co ia dwoma ludźmi wyrżnąłem w e trzech 
Niedzielach, iż mam gotow ych iuż fześć 
toni, próbęm iak uczynił, tak ci, co prze.

czyli

.. -
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czyli, zzadum iena wielkiego zapomnieli 
fię, y przyznali za In w encyy przedziwny, I 
nie widziany, nie flyfzany, y nie poięty, y  
nader potrzebny, nad zwyczayny: ale 
m o c n o / ich wRyd ogarnął, żem im poka- j 
za!, że ufiłuiącemu n ięn ie możną zadać, 
że nie m ożna, y  dla pokrycia wRydu, in- 
f^ey dla zbiiania ow ego wynalązku nie 1 
znaleźli racyi, tylko że fitowie, trzcina, ! 
rogozina , fżuw ar, ybanczuw ie znów u  
odrofny, y  odm łodnieiy: a leja  im za­
płacił gładko, i e  na iedney iyce co rok fia- 
no kolzy, w  iednym roku, fianożęć zko- 
izy , w  drugim roku trawa wyrafta, y  
znów fiano kofzą, ale ftąw raz wykofi- 
wfizy z  gęfley trzciny, ną drugi rok choć j 
fię młoda pokaże, to gdzie nie gdzie fię 
pokaże, który y proftą kofy łatwo będzie 
w ygubić bo miętka, m łoda, y rzadka, a 
na trzeci rok iak fię poząlewąiy w  dudki 
w ody k ro p le , to korzeń w ygnoiy, że iu i 
na wieki me odrośnie, a do tego ta ma- 
chyna ieR pły waiyca dla tego zrobiona, 
ż eb y za w lie  Raw w ochędoftw ie trzymać 
y  niedopufzczać ziellku odtaftać y .
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w olągi nofy pofpufzczawfzy więcey.';nic 
zarzucić n iep otrafj. Kofy łpodem ma- 
fztu w mule famym w y cin a j z korzeniem  
fzuwar. P iącią ludźmi cała robota na 
dzień a naywięcey fiedmią: dw óch do 
pofuwaniay fzybowania machiny, dwóch  
ftawikofów w k o ło  ma fztu chodzących  
trzcinę tną, y  Z korzeniem w y r y w a j,  
piąty na czółnie w yw ozi fzuw ar, fzofry 
z  grabiami na brzegu wygrabuie z w ody  
fzuwar, łiodmy na ofobnym ieżdzi z r ę ­
czną kofą czułenku, y gdzie poftrzeże w  
w odzie n iew ykofżone zielflto, to ręczną 
kofą tnie y  poprawuie. Pierwfzą Próbę 
na ftawie pod Krupcem uczyniłem die23. 
Sierpnia, tam thachina na cztery kofy, dru­
gą machynę mam na wielkim ftawie w  
Surhowie i Przyieżdzal do mnie Indzinier 
I.W . Imć Pana Branićkiego HetmanaWiel-
kiego Koronnego, Pan Kapitan RykoFran- 
cu z, który w ziął abryś tey machiny, y  

miał pifać do Akademii Paryłkiey, któ­
rą nazwał od m ego Imienia Radziwiłto- 
włką machiną. Ale ta machina byia kon- 
fekrowana przedziwnym ewentem przez 

W  W  ' łanię
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farnę dzikjg, iako weś fzcz gśiiwe dla mnie 
praefagium prógttoftykuięce; R. P. 1760. 
w  Roku ninieyfzym, w  teraznieyfzym Mie- 
fi^cu Oktobrze die 25. Października, (ko­
rom tylko ftan§ł na grobli dla przypatry­
wania fię robocie tey machiny, farna od  
rogu lafu O rlowlkiego rogacz wielkim  
pędem przeż cńłę fiadozęć w Surhowie 
po m iędzy wfie biegła, y  przybiegffzy na 
groblę przed> 'm łynem  zaftanowiła fię 
m iędzy mnę, a ludem na m oście ftoięcym  
ow ey fię przypatruięcym farniej chłop 
co w y  graby wał z w ody fzliwar, zamierzył 
fię grabiami n an ię, niepofpiefzył fię gra- 
biamii§ w ycięć , bo ona w  ftaw włkoczy- 
ia , (koczy w(zy w  ftaw, nie płynęła gdzie  
indziey , ale ftaię eałę płynęła do ow ey  
machiny,] y  przypłynęwfzy donicy, (ko- 
czyła na m achinę, w  tedy, kiedy chłopi 
ftaw w yczyfzczali, Rayniak chłop por­
w ą wfzy za kofę ręcznę, iak w y c ię łw łeb  
k o fę , tak owę farrię zabił, ktorey róg ie­
den odciął, y  łeb do mózgu przewalił;

U D A L R Y K  R A D Z IW IŁ Ł  Koniufzy W . W .
X . Litt:Generat Leytenant Woyflta Litr: ocze-
wifty fwiadek tegoEw cntu , yw ynalezca tey
M achiny.,
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IV,
NIEZAW O DNY SPOSOB* 

Leczenia zarazę bydła rogatego,

Która przedtym w całych" pa­
nowała,

I N F L A N T A C H ,

p rze z
Medyka Roffyiśkiey Cefarzowy 

ANNY, Doktora Fifehera 
wynaleziony.

JAk fkoro poftrzeźe, ie  h§ fztuka b y­
dła Zaraziła, niczego iey przez całe trzy 
dninietrzeba dać do iedzenia,iako piołunu, 

Galgantu, albo innych gorzkich żołędko wi 
fluigcyeh zioł; icdno przygarście kwafu, 
lu b  d r o fz c z e  z  piwa ziey napoiem zmiefzać.

W  w  2  N a d

;T

- c .
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to daycie bydłu zarażonemu co w ieczór  
z tytuniu na proch tartego, z m ąki, i 
Z  gorzałki z żyta zrobionego kołacza; lecz 
z rana pul uncyi ordynariynego mydła 
ż czofnkiem tłuczonym zm iefzanego, gdy 
zaś biegunka gwałtowna ieft ; to fię mu­
li mydło opuścić. W przeciągu leczenia 
potrzeba aby bydło ługiem z popiołu my­
te b yło  , i gęba iego octem czyfzczona j 
a głow ę i kark trzeba ciepło nakryć. T o  
opifane leczenie z rzadka ma zawodzić.

i (5 11

i i i

i *
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d o ś w i a d c z o n a  i n f o r m a c y a

I  akim fpofobem Balfam u M it ziemio (kiego na. rany, 
-tę rożnych chorobach można zazywać.

T e g o  na rany- flużącego Balfamu pom ocy do­
świadczono. iJ  naw fzyftkieftarefkązyiakim kolw iek 
imieniem nazywane. Nim ftare fk a z y , które 10 , 
12. y  w ięcey Jat otwarte b y ły  , powoli pogoiono, 

Fiz e dtym nic pomocz niechciafo. P rzy- 
k ada hę codzień d w a  razy partu balfamem pofmaro- 
wanego na ranę, rano y  w ieczór, y  obwięzuie fię iak 
n* ezy. k ie d y  ieft fkaza głęboka to ia trzeba balfa­
mem zapuście, albo zafzprycpwać rozpuśoiwfzy go 
p izy  ogniu. Takow ym  pacyentom trzeba fię wfzel- 
tic i oitrych y  kwaśnych potraw ftrzedz, y  oraz ich 
tizefia wewnętrznym lekkim purganfem czyścić. 
Częftokroć będzie też oraz potrzebny rożnego ko- 
izenia y  drewna dekokr, zamiaft piwa. k ie d y  fię 
wda inkarnacya, trzeba i§ zawczafa wodkg m erku- 
ryalng, albo kamieniem piekielnym , lapis infetnalis 
zwanymi , gubić. Pierwfzego może też zaży­
wać do przemywania rany , kiedy bardzo zapa- 
fkudzona będzie. Czafem zapalaig fig z rożnych 
przypadków takowe dawne fkazy bardzo, w którym 
razie całe m ieyfce, iak daleko' fię ogień rozfzerzy 
wfzędzie a wfzędzie mocno nafmarpwać y  chuftkę na- 
fmarowang przywinąć potrzeba. Obaczy każdy fże 
ten balfam Jkażę bardzo czyfto konferwuie, wiele 
nieczyftych humorow fprowadza, lub dziwnie mity- 
gu ie , y  odeym uie , a co naywiękfza broni od wfzel- 

W  w i  kich



7uo Doświadczona Informacya >
kich złych przypadków , tako też może każdy bydz 
pewnv', ze fif  żaden og ień , tego balfamu \vcześnte 
przykład aiąc, ani w gorącey , ani daleko m m ey, w 
zimnoy gangrenie nie przyda.

2. Na wfźyftkie świeże rany , które onw prędce 
o 0i ,  nieczyftość, czyli płynącą materyą wprzód scią- 
gnąwfzy. T rzeba nim pofmarowaćiak pla.trem , płó­
tno , albo miękką łkórkę , y  p rzyłożyć go na ranę 
przem yw fzy ią wprzód zimną wodą albo ciepłym  
winem, albo gorzałką, albo fpiritufem winnym. M o­
zę też na rane balfamem nafmarowanego partu , a 
potym na mego plafterek przyłożyć, fzczegulme dla 
tego żeby fię lepiey trzymało. Jako ten balfam na 
wfźyftkie świeże rany, czyli to pchnięciem, czyn cię- 
ciem zadane ftuży, kiedy go kto przyzwoicie zazyie, 
tak też ieft we wfzyftkich świeżych fzwankacn bar­
dzo pomocny. Jako  to. . .

5. K iedy kto zkącl fpadnie, k i e d y  c o  przygniecie, 
kiedy fi? uderzy,kiedy fię oparzy,y tam dąley,trzeba go 
pogotowiu mieć Ikażone m ieyfce nim namiarowa , y  
potym chuftą obciągnąć. Ponieważ on oprocz iwoiey 
pierwfzey pryncypalńey cnoty, że ranę nie pierwey 
goi, aż materyą y  nieczyftość wprzód zupełnie w ypro­
wadzi,ma też y  tę cnotę w fobie, że zfiadłą krew, y inne 
humory rozrzedza y  cy rkulacyą im przy wraca, t udziez 
oraz tnftnfibilem tranfpiiationem  w tym  rniey cu w 
którym  fię przykład 1. promowuie, ponieważ pory o- 
twiera, y  otworem trzyma. T rzecia  zaś iego iyn  
cypalna cnota ieft, że on oraz ż y iy  umacnia. ty c i  
przyczyn ieft także.

4. Na wfźyftkie zew nętrzne, y  niektóre wew nę­
trzne inflammacye generalnie bardzo d obry , ie y  
nim , ogniem zarażone m ieyfce nafmarmie y  obwinie, 
alboteż naczyfrey chuftce roztarfzy p rzyłoży. n 
uśmierza boleści, rozrzedza zfiadłą krew zawcz ilu,

v



takim fpofohctn Balfam u Afitzlcrowfkiego 7 0 1  
y  chłodzi. Jeże li zaś ieft k re w y  ftoiące humory tak 
zepfowane, że fig iuż w ięcey rozegnać nie d a , to po­
maga do ziątrzenia fig , gdzie on mnteryą wyciągnie, 
y m e a tw k iJk u  dniach zagoi. Ofobliwie zażywaią 
go z wielkim  (kurkiem

ę. Nakroftawienie ytrgdowatość twarzy. 6 . Na 
wrzedzienice. 7 , Na fpuchłe glandule przy fzczgkaeh. 
ę. Na inflammacyą glandul za ufzami. t>. Pod pacha­
mi. 10. Na dymieniće, w (łabiznach 11. Na puchlinę 
p ra p u t ii , &  u . teftium , tudzież 15. na kancerowa- 
nie fig glandula &  p ra p u t ii , trzeba go w e dwana­
ście godzin, czyli, rano y  w ieczór, na płótnie albo 
m igkkiey (korce rozciągnąć yprzykładać , a dopiero 
boleiące mieyfce dobrze obwiiac.

14. Na we wngtrzne wielkie zranienie fig kanału 
urynnego, ( co fig zawfzę dzieic podczas rzerzączki)' 
ieft balfam bardzo dobry, k iedy go z wolnym mle­
kiem w meat członka mgfkiego fzprycą zapuści', do 
czego trzeba go wprzód przy ogniu rozpuście a po­
tym  z mlekiem zmiefzac. Puł fzkrupuiu, a i  do ca­
łego, to ieft, aż do trzeciey części kwintki dofyć na­
raz do zapufzczenia. Przez to uśm ierzy fig b o i, y  
zraniony wewnętrzny kanał w prgdce fig zagoi. Choć 
fig z początku po fzprycowaniu będzie pokazywać 
że fig ogień wdał, iednakie bynaym niey nie trzeba fig 
niczego obawiać.

1 j. Na inflammacyą, (kamieniałość, y  puchlinę p ier­
si białogłowfkich, ieft na wybór dobry, y tak ia , ia­
ko y  inni, którzy go w tym przypadku zażywali, mo­
gą dobrym fumnieniem dać świadectwo, że zawfze 
pożądaną pomoc uczynił. Rozciąga fig go na płó­
tnie na poł tylca od noża grubo, y  okłada fig piersi. 
K ied y kto tak zaraz na początku zrobi, to rozpędzi 
twardość y  gruzły. Jeżeli zaś mleko czyli inne hu­

m ory
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m ory iuż fą tak zepfowane, ze fig w igcey rozpędzić 
me dadzą, tedy pomaga że fig wrzód zrobi, y  za­
goi piersi iak materya w yciecze. Niech bgdą p.ierft> 
Zepfowane iako chcą, byle  fig tylk.o iuż rak prawdzi­
wie nie w d ał, to obaczy każdy że zawfze dolkonałą 
pomoc uczyni.

iii. Na podobne do raka w rzo d y , tudzież nafkry- 
tego y  widomego raka ieft Ikureczny, Pufzkg baiia- 
mu y  fot rucianego prawdziwego oleyku zmiafzawfzy, 
tym m ieyfce Ikancerowane dwa r a z y  nadzień fmaro- 
w a w fz y , y  blafzkg ołowianą cienką na to kfadfzy. 
Trzeba zestalcie oraz przyzw oite wewngtrzne lekar- 
fta/a brać, na przytłum ienie iadow itey oftros'ci ra- 
kow ey.

17 . Na zapaleme mózgu, y  18'. na fkwinancyą bar­
dzo wiele pomaga do ozdrowienia, kiedy, w pierw lzey 
o k .izy i, zrobi Z niego plafter, y  czoło obłoży, w dru- 
g iey  zaś fzy ig , a to po pufzczeniu wprzód krwi k il­
ka razy , należytym  : W  Ikwinancyi albo, zapaleniu 
gardła, może w gardle penzelkiem pofmarować, cze­
go chory połykać niepowinien.

19. Na leczenie zatkaney wątroby y  śledziony, 
ieft także fkuteczńy, kiedy nim kilka razy przez dzień 
bolące m ieyfce przy cieple naciera,,* na noc cienko 
nafmarowawfzy plafter n im ie , kładzie. Co też 
io .  pernocno ieft na Pleurg tak prawdziwą iako też 
fałlzy wą.

2r. Na inflammacyą glandul y  iezyczka ieft dużo 
pom ocny, zrobiwfzy z niego plafter , y  przyłozy- 
wfzy.

Je ft  daley na rożne inne inflammacye tz .  W gtro­
b y  , śledziony^ macice, żołądka, wngtrzności, nerek, 
kanałów urynnych, y  pęcherza, d obry, k iedy nim 
bolące m ieyfce czefto przy cieple naciera, a potym 
zawfze cienko rozpoftarfzyplaftr na to przykłada, ale

przy tym
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przytym  wewnętrznych potrzebnych lekarftw zaży­
wa ć potrzeba , a ofobhwie według c y r k u  miłancyi 
krew  puścić. Co podczas wfzeikiey wielkiey wewnę- 
trzney inflammacyi, zpoczjtku tak potrzebna, iako 
też pożyteczna ieft.

2 ). Zdrętwiałe członki które oziębły, tak , że ich 
człek nie czuie, ożywia y  rozgrzewa znowu, kiedy go 
na chuście grubo rozciągnie, y nakfztałrplaftru mar­
tw y członek dwa razy na dzie-ń okłada-

a-ą. Na świerzb ieft także baifani bardzo pomo­
cn y , kiedy fię nim pow fzyftkich  mieyfcach gdzie 
krofty fę zaraz z początku, fpaćidąo codzień frnaruie, 
luboinfzym  fpolobem inne wfzyftkie powierzchowne 
medykamenta, krore prawie wfzyftkie nazad wpędza- 
ią, na początku cale.nic nie ważą Ze zaś balfam ran­
n y  rozpędza, otwiera, y  plugaftwo /prowadza, wiec 
lię go zaraz, z początku z wielkim /kurkiem zażywa. 
A le  przytym oraz należy brać przyzwoite wewnę­
trzne Iekarftwo, kiedy kto chce świerzb gruntownie 
;y  befpiecznie uleczyć.

z j .  Ńa boi który kamień fprawuie, y  25. Na boi 
w  udach daie wielką pomoc, fmaruiąc nim mocno 
przy cieple bolące mieyfce. Oraz też 2 7 . Na fkur-. 
czenie fię fzyi pęcherzowey, kiedy to z inflammacyi 
pęcherza albo nerek pochodzi, w k tcrym  przypad­
ku na zapalonych mieyfcach częfto nim ptzy cieple 
trzeć potrzeba. K ied y  kto uryny trzymać nie mo­
że, co ieft znakiem oftabioney fzyi pęcherzow ey, 
więc nim fmarować trzeba mocno przy cieple m  r e ­
gion e pudendorum. Ofobliwie pomaga, kiedy plafter z 
niego naperinaum  przykłada , rano y  wieczór, y  tak 
obwięzuie żeby nieopadło.

28. Na wrzody w  pęcherzu które poniekąd bardzo 
ciężko leczyć, ieft dobry, kiedy wtnleku rozpuści, y  
trzecią część kwintki na raz do zafzprycowania we- 

*  znie.
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znie- W e wfzyftkich iednak dkazyagh trzeba oraz
wewnętrznych lekarftw zażywać.

2y. Oziębłe ręce y  nogi goi zgruntu, k iedy nim ra­
no y  wieczór przy miernym ogniu kominkowym albo 
przy gorącym piecu dobrze natrze, potym cienko z 
tegoż balfamu plaftrem ręce albo nogi obłoży ych u - 
ftą obwinie. K ied y balfam zrazu mocno ciągn ie, 
tedy to, trzeba mieć za fkuteczną operacyą, y  we- 
dwudzieftu czterech godzinach ulłąpią wfzelkie bo­
leści. Trzeciego dnia trzeba fkorę, która fię trochę 
zapiekła, igłą poprzekałać albo nożyczkami poprze- 
ftrzygać, to w yciecze żółta woda, poczym  balfamno- 
ge czyli palce w kilku dniach zupełnie zagoi.

30. Je ft  bardzo wyśmienitą prezerw atyw ą od ia- 
du podczas ukąfzenia W ęża lub zmii, y  wyciąga iad 
fmaruiąc nim częlto obrażoną y  napuchłą częs'ć ciała.

31. K ied y  kto ma kurcz, y  łamanie częfte w r ę -  
kach y  nogach, potym kiedy fą u kogo członki zdrę­
tw iałe, zkościałe y  niezginaiące fię, oraz też na wfzel­
kie w ybicie, wywinienie, na przełamanie lięw pacie- 
rzach y  bolenie krzyża, pomocny bardzo ieft, trząc 
nim mocno y  częfto, y  dotego cienko roztarty pla- 
fter z niego przykładając. Jeże li ieflgbol nie wielki, 
to fię iuż tylko famym fmarowaniem obeydzie. Od­
dala b o i, y  czyni członki znowu do zw ykłego uży­
wania fpolobne.

3 t . K ied y pozagoieniu ra n y , tęgość w członku 
pozoftanie, tak, że bardzo mało nim rufzać można, 
przyczym  fię też częfto y  puchlina wiąże, topom aga- 
fmarowanie balfamem, ranne y  wieczorowe, do przy­
wrócenia fię gibkości y miękkości członka, y poniekąd 
z a w f z e  kiedy fucha ż^ł,i nienarufzona. K iedy żaś na- 
rufzona, to trzeba pacyentowi cierpliwie poprawy 
po trofze, przez uftawiczne tarcie przy cieple balfa­
mem nabywać y  czekać. Jeże li zaś żyła fucha bar­

dzo
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dżo nacięta, tedy pow igkfzey części wfzyftko nie po­
m oże, y  członek muli bydż (kaleczony.

33. Na guzy y  wyrofte gru zly , które fig w cyru- 
lickiey nauce zo wig nabrzmiałościg w membranie zam- 
km gti, ieft bardzo d e b ry , ponieważ on ie choć tefc 
ibż ztwardnieig, powoli z gruntu rozpgdza, tak żefig 
iuż obeydzie bez kazania ich w yrzyriać, co fig nie- 
t lik o  z bólem , y  bardzo czgfto zniebefpieczeńftwem 
djcieie, ale też oprocz tego w yrofte guzy potymna- 
zlid fig wracaig. Przykłada fig balfamu uftawicznie 
rano y  wieczór, grubo na chuście rozciggnionego , 
p k  długo , aż fig guz, czyli w yro iły  gruczoł, calero- 
żeydzie, co czafem cały miefigc trwa. Czgftokroć 
też takowe gruzły do zebrania fig przyprowadzone 
bywaig.

34. N aabfcefty, y  w rzody, tak wm igtkich iako 
też wtggich częściach ciała bgdgce, ieft balfam bar­
dzo dobry, bo do zigtrzenia fie prędko pomaga, po­
nieważ bardzo zbytnie wyciggnieńie żył zwalnia, y  
oraz k iedy ruganie fig iefzcze nicwydobrzałych żył, 
trochę ftabe ie ft, to go przydaie, a ofobliwie tpm iey- 
fce gdzie ablcefs ie ft, balfam na nie przyłożony roz­
grzewa.

35. K iedy kto ftawia wezykatoria , wielki fprawu- 
ie Ikutek, gdy komu potrzeba wiele w ilgoci fprowa- 
dzić. Ja k  p iętko , przez wezykatorium odciągnio- 
n y pęcherż nożyczkami przeftrzyże, y  żółta woda z 
niego w ypłynie, to trzeba przyłożyć plafterek balfa- 
m owy, trochę wigkfzy od plafterka wezykatoryine- 
go , co potym tyle  drugie wilgoci, iakpierw fzy wezy- 
katoryiny plafter, w yciggnie, która naoftatek tak iak 
ropa ieft. Jeżeli ieft potrzebna, płynienie wilgotno­
ści z ropa żm iefzaney, długo zachowywać to tylko 
przym ielzy wać much Hifzpańlkich do balfamu.

36. K ied y lig ogień w d a, yzaczcrw ieni fig (kora
około
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około mea tu popu Iz czemu krwi, ro będzie fkuteczny 
po 107. :, u zy go cienko, na plafteirku rozciągnionego, 

wfey teZ zaPa ône m ieyfce nim nafmarowa-

37- M oże go zażywać k ied y  fię ikora na gębie, war­
gi y  ifzyk  rozpadnę, ’

38- Położnicom przynofi zupełną u lg ę , kiedy fie 
im w członki, przez które fię porodzenie dzieie. z o- 
kazyi ciężkiego rodzenia , puchlina wda , y  czerwo­
ność z ogniem, y  przy odbywaniu uryńy wielki boi 
lprawuie. M ogą fię fame fmai ować, albo też od bab 
piZy lodzeniu będących bydż fmaiowane.

39. W ofpie ieft także pomocny, żeby dołki od o- 
fpy.nie tak głębokie y  nie tak znaczne b y ły ;  k iedy 
krofty na tw arzy, iak fię zupełnje ziątrzą, a nie prę- 
dzey papizekała, żeby ropa w ypłynęła, a pdtym w  
te dziuiki tiochę balfamu pozaptifzcza, potym zaś, 
iak w kilka dni krofty zupełnie-przyfchną, balfamem 
znowu mieyfca kroft nafmaruie. 'Może go  też zaży­
wać kiedy bardzo nozdrza okroftawieią, kładąc w nie 
neytuclry balfamem nafmarowane, żeby lig do kupy 
zrofuać niem ogły. .

40. Zanokcice goi ranny balfam, bardzo dołkona- 
l e , niech będzie z wewnętrznych czyli zewnętrznych 
przyczyn. Z  początku kiedy balfamu przyłoży, nie 
trzeba fie dziwować że boi uftać nie ch e który cze- 
ftokroe bardzo przeraźliwy ieft. Trzeba z cierpli­
wością czek ać,az  obieranie y  , oddzielanie fięjjzepfo- 
wanych hom orow, w porze ftanie, gdzie potym boi . 
zfolguie. Co gd y fię ftanie zaraz trzeba palec lan­
cetem albo dużą igłą otw orzyć, żeby otok w ycięć 
mógł. Czafem nie zrobi fię żaden otok, tylko żoł- 
ta gefta wilgotność, którą według czafu wyprowadzić 
potrzeba. Częftokroć boi podczat obierania, ieft ta­
ki co go wytrzym ać niepodobna, W  takim p rzy­

padku
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padku kałafem palec w mleko ciepłe z tyiąż drugą 
połową balfamu zmiefzane włożyć, w nim go kilka 
godzin trzymać, co dofyć boi uśmierza, y do obie­
rania fig razem lekko pomaga.

T ak  daleko zachodzą moie experyencye tym  
rannym balfamem uczynione, ale nie wątpię bynay- 
m niey żeby rozumny Cyrulik n iem iafgo umieć za­
żyć na Fiftuły, narupturg wietrzną, wodną,, ćielefną, 
y  żylną,na zayście w odąiunk tu ry , naw odną puchli­
nę, która fig wngrrżnie w ofobiiwey czgści ciała zuav^ 
duie, y  ze fłabości żyłetc pochodzi, oraz też po wfzei- 
kich opefacyach Cyrulickich, kiedy fig wpizod Hanie 
fuchę obwiązanie, y nakładzieniepartuzkom prellam i. 
N iektórzy rozumni Cyrulicy którzy tego balfamu za- 
Żywaią, upewnili mnie, że go wwfzelkich okazyach 
gdzie potrzeba balfamicznych, rozpgdzaiących , mol- 
lifikuiących y  czułość przy wracaiących m edykam en­
tów, które iednak oraz, według rożnosci cyrkum- 
ftancyi boi uśm ierzają; zażywać mogą. Ze:fig da 
miefzać ze wfzyftkiemi na rany zgotowanemi effen- 
cyami, y innem i w fzyftkiem iCyrulickiem i m edyka­
mentami: że fig zgodzi że wfzyftkiemi plaftrami, y  
czyni ie ikutecznieylzej co tym prgdzeyża rzecz pra­
wdziwą bgdzie mogło bydż niiane, iak kto w tym  
fam, prżez włafną experyencya ikonwinkowany zo- 
ftanie: Kto chce dolkonalfzey inforrriacyi o Ikurkuy
używaniu tego uniwerfaliiego rannego balfamu, mo­
i e  ią in dijfertdiiońe de ufu ac praftantia balfami uni- 
verfalis vulnerariti Lt&rentii M izleri, de K o lo f i pigć 
arkufzy in 4 mieć, która także fig znayduie iń primi- 
tiisphyfico-Medicis Polonia Vol. I I L p i  9 3 .

Zcby kupujących ile możności od ofzukania o- 
chronić, fą naftgpuiąće znaki mego praw dziw ego, 
' torym ia fani urobił, uniweffalnego balfamu, do tik-a 

n-:? ' " 'ifzka blafżana w kto rey  ieft balfani, ieft w
białSy
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biały tło pifania papier zawiniona; y  tak z wierzchu, 
iako tez ze fpodu zapieczętowana. Pieczątka fama 
ieft takow a; Równoboczny 1 ryanguł; na cztery ta- 
k o w ei tryanguły rozdzielony, poktorego bokacn te 
flow a, veritule, v irtu te , amore, y  dwie litery L .M , 
f§ napifane. Na pufzce obwinione/ papierem , fą 
naftfpuiące (Iowa moią ręką napifane 3. Loth unitotr- 

falm indbalfum . 6 . g r. f  to tedy moy charakter y  pie­
czątkę pozna, ten nie łatwo m oie bydż ofżukany.


